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R oczn ik  s z e ś ć d z ie s ią ty  ó sm y .

Urzędowy

Orędownik Kościelny
N r.

dla diecezji chełmińskiej.
Poniedziałek, 9-go marca 1925.

10. U tw o r z e n ie  s a m o d z ie ln e j  stacji' d u s z p a s te r s k ie j  w  W a r ­
lub iu .

11. K o m is ja  e g z a m in a c y jn a  d la  k skś .  p re fe k tó w .
12. K o le k ta  na u n i w e r s y t e t  L u b e lsk i .
13. M a te r ia  e x a m in is  p ro  cu ra  1925 e x  sa c ra  S c r ip tu ra .
14. K o l e k t y  p rzez  o s o b y  z a k o n n e  b e z  z e z w o le n ia  w ł a d z y  

d u c h o w n e j  s u r o w o  z ak az an e .

1 1 .

Komisja egzaminacyjna.
Członkam i komisji egzam inacyjnej dla ksks.

P refek tów  - katechetów  zam ianow ani ziostali: 
ks. kanonik i regens Dominik, 
ks. kanonik K urowski, 
ks. prof. dr. Bieszk.

P e l p l i n ,  dnia 17 lutego 1925 r.

Kolekta na Uniwersytet Lubelski.
Na u trzym anie katolickiego U niw ersy tetu  L u ­

belskiego, k tó ry  się znajduje w trudnych  w aru n ­
kach, zarządza się kolektę diecezjalną w  niedzielę 
Palm ow ą 5 kw ietn ia  r. b. na w szystk ich  nabożeń­
stw ach i w  w szystk ich  kościołach i kaplicach.

W ielebni księża proboszczow ie i rząd cy  parafij 
zechcą pow yższą kolektę w  p iątą-n iedzielę  postu 
ogłosić i zw raca jąc  uw agę W iernych  na doniosłość 
tej katolickiej instytucji gorąco polecić, do ofiar­

T r e ś ć -
15. A n k ie ta  h o m i le ty c z n a .
16. P o p ie r a n i e  .D z i e ł a  z b ie r a n ia  u ż y w a n y c h  m a re k  p o c z to ­

w y c h  na c e le  misij  a f ry k a ń s k ic h " ,
17. U s a m o d z ie ln ie n ie  para f j i  f i l ja lne j  w  C i e l ę t a c h . ,
18. P e r s o n a l ia .

1 0 .

W W a r l u b i u ,  wsi należącej do parafji Ko- 
m orskiei u tw orzy liśm y sam odzielna stację dusz­
pasterską. Do tej. stacji będą należały  W arlubie i 
Rulew o. P ierw szym  duszpasterzem  dla W arlubia 
m ianow aliśm y ks. w ikarego B a c z  k o w s k i e g o 
z K om orska.

P e l p l i n ,  dnie 26 lutego 1925 r.

B i s k u p i  J e n .  W l k a r j a t  C h e ł m i ń s k i .

ności na pow yższy  cel zachęcić i składki ko lek ty  
natychm iast do księży  dziekanów  nadesłać, kiórzy  
je nadeślą do kasy  biskupiej. (P. K. O. nr. 200 331)

P  e 1 p 1 i n ,,4  m arca 1925 r.

13.

M ateria exam inis pro cura 1925, ex S acra  
S crip tura  e’ecta, com plectitur ex Evangelio sec. 
M atthaeum  cc 1— 13 in c l, non cc 1— 3.

u .
Kwesta osób zakonnych.

Zdarzają się co raz częściej w ypadki, że osoby 
zakonne bez w iedzy W ładzy  duchownej a naw et 
mimo naszego zakazu zbierają składki w  drodze 
publ. kw esty . C zyn taki k a ry  godny zob. c. 622. 
Polecam y Wielebnym,, księżom  Proboszczom , aby  
osobom  zakonnym  i innym , k tó rzy  zezw oleniem  
W ładzy duchownej w yleg itym ow ać się nie m o g ą ,. 
kw estę  w obrębie sw oich parafij stanow czo z a k a ­
zali i w razie oporu nam  o tern donosili.

15.

Ankieta Homiletyczna.
„fcuntes ergo docete" . . .
Gdzie iest ksiądz, gorliw y uczeń boskiego M i­

strza , k tó ry b y  nie pragnął, słow em  ew angelicznem  
przyciągać św iat cały do stóp U krzyżow anego — 
a k tó ry b y  zarazem  nie poznał i nie odczuw ał ca-
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łego og rom u trudności ,  tej misji świętej się sprze-  | 
c iw ia ją c y c h !

H om ile tyka ,  co p ra w d a ,  o b sz ern e  daje  p rzep i-  ; 
sy*) ,  lecz w  dzis ie jszych  czasach ,  k ied y  k s ię ż a  są 
bardz ie j  obciążeni niż k iedyko lw iek , p o tr z e b a  akcji 
n adzw ycza jne j ,  akcji ogólnej z p o śród  k leru  w y r a -  . 
s ta jące j :  Niech sami k s ięża  w y p o w ie d z ą  sw o je  z d a ­
nia o ak tua lnych  k w es t jac h  hom ile tycznych  i z a ­
łączą  sw o je  dośw iadczen ia ,  a odpow iedzi te  ze ­
b r a n e  z p ra k ty c z n e g o  życ ia  duszpas te rsk iego ,  p ie r ­
w sz o rz ę d n a  mi b ędą  w sk az ó w k am i ,  n ie ty lko dla 
n au k o w y c h  badań  hom ile tyk i,  ale p rz e d e w s z y s t -  
kiem dla u ła tw ien ia  nasze j  działalności kaznodzie j­
skiej o raz  dla podniesienia jej sku teczności .

W  ty m  celu o g ła sza  się niniejszą ank ie tę  i 
W ie le b n y ch  K sięży  się u p rasz a  o ła sk aw e  udziele­
nie odpow iedzi n a  p o d s ta w ie  w łasnego  li ty lko  1 
p rze m y ś le n ia  k w e s ty j  i w łasn eg o  dośw iadczenia ,  
a w ięc  bez zasięgnięc ia  in fo rm acy j z pod ręczn ików  
i bez porozum ien ia  się z księżm i innymi.

W y n ik  ank ie ty ,  k tó rą  się u rz ą d z a  także  w  in­
nych ,  s t ronach ,  W ielebnem u D uchow ieństw u  będzie  
p o d a n y  do w iadom ości.

Im więcej g łosów , tein cenn ie jszy  rezu lta t!

D o św iad c ze n ia  H om ile tyczne .

A. O g ó 1 n e.

1. Na co kaznodzie ja  p r ż e d e w s ż y s tk ie m  z w a ż a ć  | 
pow in ien
a) w  ogóle, co do t r e e ś d ,  co do fo rm y,
b) zw łaszcza  dziś, u nas.

2. C z y  dzisiejsze kazan ia  czyn ią  za dość  sw oim  
za d an io m ?
a) s t i o n y  dodatnie.
b) s t r o n y  ujemne.

3. Jak ie  o sob liw e trudności n as tręcza ją  się
a)  p rzy  układaniu,
b) p r z y  w yg łasza n iu  k a z a n ia ?

B. S z c z  ę g ó ł o w  e.

1. Co p r z y  kazaniu  najlepiej mi się ud a je?
2. W  czerń m am  szczególn ie  t ru d n o śc i?
3. J a k  się p rz y g o to w y w a łe m  i p rz y g o to w u ję  do 

k az an ia?
Jak i  sposób  uw aż am  za  na jodpow iedn ie jszy :  

np. posługując się obcem  kazaniem , 
uk ładając  do k ła d n y  szkic, 
w y p ra c o w u ją c  dos łow nie?  

p onad to  ew en tua ln ie :
szczególn ie  c iek a w e  uw ag i i dośw iadczen ia  

o raz  zapy tan ia .
—   .  I

* )  W K ielcach, jak w iadom o,  w y ch o d z i  kwartalnik  
.P r z e g lą d  H om ile tyczn y" ,  zas ługujący  na rozpow zechnie-  1 
nie po całej P o lsce .

(A dres:  K ie lce ,  Seminarjum duchow ne),

U w  a g a.

P odp isan ie  opinji — choć po żą d an e  —  pozo­
s ta w ia  się ad libitum. W  k a ż d y m  razie u p ra sz a  się 
o podanie-

1) diecezji,
2 ) lat kap łań s tw a ,
3) czy  au to r  znjaduje się na  s tanow isku  duszpa-  

s te rsk iem .
4) z k tó ry c h  p rzew ażn ie  sfer  jego au d y to r ju m  

się składa.
A dres  Ks. Dr. W ilczew sk i ,  W a r s z a w a ,  Ś n ia­

deckich 17, S em ina r jum  N auczycielskie .

P o w y ż s z ą  ank ie tę  hom ile tyczną  p o d a jem y  do 
w iadom ości W ie lebnego  D u c h o w ie ń s tw a  i po leca­
m y  ją g o rąco  u w a d z e  czcig idnych  ks ięży .

P  c 1 p l i n ,  4. 3. 1925 r.
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W s zy sc y  m is jo n a rz a m i .
W  śro d k o w e j  A fryce zna jdu je  się wielki kraj 

zw a n y  C ongo  z przeszło 15 milionami du sz  jeszcze 
pogańskich .  N aw racan ie  tych  dusz zos ta ło  pow ie­
rzone  g a rs tc e  m is jonarzy .

T ych  m is jo n a rzy  m oże  k a ż d y  w s p o m a g a ć  b a r ­
dzo ła tw o ,  a  to w  n a s tę p u ją c y  sposób :  zbierając u- 
ż y w a n e  marki pocztow e.

..Dzieło zb ieran ia  u ż y w a n y c h  m a re k  pocz to ­
w y ch " ,  m ieszczące  się w  W ielkim  S em inar jum  w  
L ićgę (w Belgji). w y c ią g a ją  z te g o ż  m ożliwie naj­
w ię k s z ą  ko rzy ść ,  dzięki sw e m u  d ługole tn iem u do­
św iadczeniu .  W  wielu już kra jach ,  ch rześc ijan ie  
zbierają i posy ła ją  sw o je  m ark i  pocz tow e  u ż y w a n e  
do L ieg e  a tak  b e z  opuszczen ia  s w y c h  codzien­
n y ch  za jęć  te o so b y  p rac u ją  dla misji.

Mogą one pow iedzieć w całem  tego słow a zna­
czeniu, że  w spółuczestn iczą  pracy nawracania  
niew iernych!

Od trzy d z ie s tu  lat, o d k ąd  „Dzieło zb ieran ia  tr- 
ży w a r .y ch  m a re k  p o c z to w y c h "  istnieje, zy sk a ło  0 - 
no z m a re k  przeszło  2.-0 000 f ranków . Ono zało­
żyło  i u trzym uje  ca łkow ic ie  pięć w iosek  d w a d z ie ­
śc ia  osiem kapl iczek  i jeden szpital, ro zsz e rza jąc  
tym  spo so b e m  w ia rę  świętą! m ię d zy  czarnym i.  G~ 
becnic „Dzieło u ż y w a n y c h  m a re k "  posy ła  co ro c z ­
nie m is jonarzom  około 17,000 f r a n k ó w  (około 48 
miljonów m a re k  polskich).

Dusze żarliwe, oto dzieło, o którego poparcie 
gorąco prosimy przez zachow yw anie znaczków  
pocztowych i rozszerzanie tej myśli między znajo­
mymi.

P apież Leon XHI, Pius X, B enedyk t XV przy­
wiązali do tego  dzieła i dla jego dobrodziejów  z 
ich rodzinami b łogosław ieństw o apostolskie. Po-



nadto dobroczyńcy uczestniczą w następujących 
łaskach duchowych:

1. Mają udział w „Memento" każdej Mszy św. od 
prawianej przez księży Misjonarzy, wspiera­
nych przez to dzieło.

2. T rzy razy na miesiąc odprawia się specjal­
na msza św. na ich intencję w Wielkiem Semi­
narium w Lićge.

3. W dniu ? grudnia (w święto św. Franciszka 
Xaverego) dobrodzieje mogą zyskać odpust 
zupełny na zw ykłych warunkach.

Ponadto za każdy podarek czyniony temu dzie­
łu, zyskuje się 100 dni odpustu.

Katolicy! to dzieło, najpiękniejsze jakie może 
być, by zdobywać dusze dla Boga, jest w rękach 
w aszych!

Zbierajcież więc, prosimy, marki pocztowe uży­
wane i przesyłajcie pocztą w paczkach do Lićge 
lub do Ks, Kari. Dubieckiego, Lwów, Ujejskiego 8, 
którego uprosiliśmy o pośrednictwo w tern dziele. 
Z Liege co penien czas przesyłki większe, z całą 
wdzięcznością kwitować będziemy.

ADRES W PRO ST:
O euvre des Tim bres, Grand Seminaire, 

LIEGE (Belgique).

Znaczki na powyższy cel przyjmuje także Se- 
minarjum Duchowne, Pelplin.

17.
Usamodzielnienie parafji filialnej w  Cielętach.

Urządziliśmy samodzielne duszpasterstwo w 
Cielętach, fili parafji w Szczuce. Pierwszym dusz­

pasterzem w  Cielętach mianowaliśmy ks. Fran­
ciszka Rutkowskiego z Szczuki.

■ P e l p l i n ,  dnia 4 marca 19?5 r.

ISiskajpi  J e n .  W ik a r ja t  C h e łm iń sk i .

18.

Personalia.
Przeniesiono:

ks. Mańkowskiego z Gruty do kościoła św. Krzy­
ża w Grudziądzu;
ks. Nagórskiego z kościoła św. Krzyża do ko­
ścioła św. Mikołaja w Grudziądzu, 

i ks, W ałdocha z Łasina do Działdowa; 
ks. Szarafińskiego z Działdowa do Łasina; 
ks. Gliszczyńskiego z W. Łęcka do Ostrowitego; 
ks. Domachowskiego z Ostrowitego do Łęcka.

Mianowano: 
ks. Grochockiego, w ikarym  v Grucie; 
ks. W ęsiorę, wikarym  w Pieniążkowie, 
ks. Kwiatkowskiego, administratora parafji w 

! Kazanicacb;
ks. Fr. Bączkowskiego z Komorska, kuratusem 

i  w Warlubiu;
ks. Fr. Rutkowskiego z Szczuki, kuratusem w  
Cielętach.

Instytucję odebrali: 
ks. Krysiński z Kartuz, na beneficjum tamże. , 
ks Szpitter z W ąbrzeźna, na beneficjum w  Klo- 
nówce.
ks. Majka ze Sampławy, na beneficjum w Kaza- 
nicach.

Nakładem Biskupiego Jeueraluego Wikarjatu. Czcionkami Drukarni i Księgarni T. z  o. pr. w Pelplinie.
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